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MARJAN SŁAWIŃSKI. 


$rzez trzeźmość do odbudowy gospodarczej kraju 


I znowu, jak od szeregu lat, urządza się w całej 
Polsce od 1-go do 8-go lutego „Tydzień Propagan- 
dy Trzeźwości“ pod powyższem hasłem... 

Myśli nasze i serca są wprawdzie znękane 
dziś nadmiarem trosk i zgryzot codziennych, ałe, 
mimo to, znajdźmy, przynajmniej raz w roku — 
właśnie w „Tygodniu Propagandy Trzeźwości” — 
chwilę dla głębszego zastanowienia się nad istotą 
i rozwojem odwiecznie aktualnego niebezpieczeń- 
stwa alkoholowego.  Niebezpieczeństwo to drwi 
sobie ze wszystkich kryzysów, wstrząsów, prze- 
wrotów i: przemian, jakie dzieją się na Świecie; 
obojęne jest mu, co się dzieje: „król-alkohol' nie 
ustępuje nikomu swego panowania, nie oszczędza 
nikogo i niczego; sieje swe straszne dzieło znisz- 
czenia dziś, jak siał je przed 2 tysiącami lat... 

Czy jednak nie można wcale uszczuplać granic 
panoszenia się „białego niebezpieczeństwa”? Czy 
nie należy mówić o niem w okresie przeżywanego 
dziś kryzysu gospodarczego? 

Wprost przeciwnie!... Przykłady niektórych 
narodów współczesnych stwierdzają ponad wszel- 
ką wątpliwość, że środkami oświaty, uświadomie- 
nia ludu i społeczeństwa, wytężoną i wytrwałą pra- 
cą na tem polu można powoli wyrywać grunt z pod 
nóg demona - alkoholu. A znowu dzisiejsza nędza 
społeczeństwa naszego, upadek warsztatów pracy, 
rozwój klęski bezrobocia, brak kredytów — nasu- 
wają nam nieodparte. chociaż nie nowe, pytanie, 
czy alkohol jest w związku z życiem gospodarczem 
— z dobrobytem, lub ubóstwem społeczeństw, na- 
rodów i państw ? 

Szczegółowe rozważanie i roztrząsanie tego 
tematu wyprowadziłoby nas znacznie poza ramy 
niniejszego artykułu; oddajmy więc odrazu głos 
wymowie pewnych cyfr i na ich podstawie ze- 
chciejmy stworzyć sobie obraz potwornej daniny — 
w postaci lekkomyślnie wyrzuconych pieniędzy, 
zmarnowanych produktów i t. p. — składanej co- 
rocznie w kraju naszym — alkohołowi. Z pewno- 
ścią żaden z Was, Szan. Druhowie, nie oprze się 
uczuciu zdumienia i trwogi. 

Bez względu na sytuacię gospodarczą Polska 
przepija rocznie przeszło miliard złotych. Od po- 
czątku niepodległości, t. zn. przez łat 13, przepi- 
liśmy blisko 15 miljardów złotych. Gdyby zawro- 
tną tę kwotę rozdzielić pomiędzy 30 milj. ludno- 


ści naszego kraju, każdy obywatel otrzymałby 500 
złotych. Wypiia się w Polsce rocznie około 50 mi- 
milionów litrów wódki, nie licząc piw różnej mocy 
i różnych gatunków. 

Nie wszyscy jednak piją tylko piwo, lub zwy- 
kłą „siwuchę“; pije się u nas różne „likwory* za- 
graniczne, wina, koniaki, likiery. Wydaliśmy na 
nie w, roku 1928 „tyłko* 125 miljonów złotych, — 
Przeciętnie wydajemy rocznie 100 milionów złot. 
na te zagraniczne napoje: szampany, burgumdy, 
imadery, malagi i in. 100 miljonów złotych rocznie 
napychamy w obce kieszenie bez najmniejszego po- 
żytku, nawet z wielką krzywdą kraju i jego lu- 
dności. 

A czy zdajemy sobie sprawę, że za ten miljard 
przepijany rocznie możnaby wystawić 50 tysięcy 
domków, po 20 tysięcy złotych każdy. Ile to ludzi 
znalazłoby pracę i tanie mieszkania? 

W roku 1928 zużyto na wyrób alkoholu 10 mi- 
lionów centnarów kartofli. Taki ogrom darów bo- 


ludności, 
sprzedać zagranicę i zarobić na tem. 

To samo z owocami. 

W roku 1928 zepsuto na alkoholizowane wina 
ewocowe 12 tysięcy centnarów owoców; a w tym 
samym roku sprowadziliśmy do Polski samych tyl- 
ko jabłek zagranicznych za 850 tysięcy złotych, 
Znowu mnóstwo wyrzuconych pieniędzy! I gdzież 
tu jest rozum, gdzie mądrość gospodarcza?.. A te- 
raz kilka słów o naszym polskim węglu: w roku 
1924 zużyto na wyrób alkoholu 2 miliony centnarów 
węgła, Dodajmy jeszcze, że przemysł wódczany 
jest jednym z tych, które zatrudniają najmniej ro- 
botników, gdyż wyrób alkoholu odbywa się drogą 
mechaniczną. 

Niechaj teraz każdy, kto przeczyta te straszne 
cyfry, poszuka w sumieniu i w myśli odpowiedzi, 
czy mówienie o alkoholu i zwalczanie go w życiu 
codziennem są to tylko: „zawracanie głowy” i „bu- 
janie gości”, czy też Są to Sprawy bardzo poważne 
i godne tego, żebyśmy się niemi zajmowali. Poru- 
szyliśmy tu tylko temat: „alkohol i życie gospo- 
darcze . Nie możemy jednak zapominać, że alkohol 
powoduję potworne straty nie tyłko materialne w 
gospodarce i zdrowiu narodu. ale i moralne Ww 


możnaby je 
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duszach, sumieniach, umysłach i w ogólłnem powo- 
dzeniu narodu. Toteż nie wyda się nam chyba prze- 
sadnem twierdzenie, że naród rozpity — to naród 
bez przyszłości. 

Dłatego każdy, kto tę prawdę rozumie, powi- 
nien stanąć na coraz bardziej rosnącym froncie we- 


wnętrznej wałki o trzeźwość narodu. Przez. trzeź- 
wość zdobędziemy podstawy odbudowy gospodar- 
czej kraju i dobrobytu jego obywateli Do walki 
— Druhowie! Wszak hasłem naszem — dobro Oi- 
czyzny i Rodaków!... 


DZIAŁ URZĘDOWY 


KOMUNIKATY PRZEWODNICTWA DZIELNICY. 


2. Sokół na Śląsku. 


Na wniosek komisji, wyłonionej z członków 
Przewodnictwa, na posiedzeniu 13 stycznia 1932 r. 
Przewodn, Dziel. uchwaliło, wydawać nadal orgam 
dzielnicowy „Sokół na ŚSląsku* w tej samej objęto- 
Ści i za tą samą cenę. 

W skład komitetu redakcyjnego powołało dhów 
Kowalczyka, Koźlika, Sławińskiego Wiktora i: Zon- 
tka. Odpowiedzialnym redaktorem mianowało jak 
dotąd dha Koźlika. — Celem rozszerzenia działu 
literackiego, zaprosiło szereg wybitnych działaczy 
na Śląsku, do zasilania aktualnemi artykułami. Co 
drugi numer będzie posiadał „Dodatek techniczny” 
pod redakcją Wydziału technicznego dzielnicy. 


3. Sprawa składek. 


W myśl regulaminu składek, uchwalonego przez 
Zarząd Związku dnia 5. X. 1930 r., opłata składek 
członkowskich odbywać się ma za pomocą znaaz- 
ków. — Nie wszyscy skarbnicy okręgowi: wywią- 
zali się w ubiegłym roku z akcji ściągania składek 
za pomocą znaczków, a znaczna część Okręgów 
dotąd nie wykupiła przypadającej ilości znaczków 
na Okręg, według stanu członków. 


A. Zontek. 


Wzywa się zatem skarbników okręgowych o 
rychłe wyrównanie zaległości, 

W myśl ustępu 8. tegóż regulaminu skarbnicy 
okręgowi mieli do dnia 20 stycznia złożyć Dzielnicy 
rozliczenie ze stanu znaczków, czego jednak dotąd 
nie uczyniono. Wzywa się zatem skarbników okr. 
o przedłożenie rozliczeń do 15 bm. 


KOMUNIKATY NACZELNICTWA. 
2. Zebranie Naczelnictwa Dzielnicy. 


Zebranie Naczelnictwa Dzielnicy odbędzie się 
w niedzielę, dnia 28 lutego br. o godz. 10,15 w sali 
gimnastycznej Domu Ludowego w Katowicach II 
(na Zawodziu dawniej stara strzelnica, naprze- 
ciw Ratusza) z następującym porządkiem: 


1) Zagajenie zebrania i raport nacz. okr. IL; 
2) Lekcja druhów, przeprowadzi dh Smołczyk, na- 
czelnik okr. II. z druhami swego okręgu; 3) Lekcja 
druhen, przeprowadzi wyznaczona przez naczelnika 
okr. I. naczelniczka z druhnami z Il. okr.; 4) Omó- 
wienie lekcyj; 5) Odczytanie ostatniego protokołu; 
6) Komunikaty; 7) Krótkie sprawozdania naczelni- 
ków okręgowych; 8) Wybory: a) Naczelnika Dziel- 
nicy, b) członków W.T. — 9) Lustracja techniczna 
Dzielnicy; 10) Złot dzielnicowy; 11) Wolne głosy. 


firótki zarys organizacji $okolej. 


I. Ustrój. 


Każdy członek Sokoła winien znać dokładnie 
ustrój organizacii naszego Związku, winien znać 
ludzi, stojących na czele poszczególnych ogniw 
organizacyjnych Sokoła. Nie każdemu z członków 
danem jest jednak zapoznać się bliżej z tym ustro- 
jem, toteż celem niniejszego artykułu jest bliższe 
zapoznanie członków z naszą organizacją. 

Organizacja sokola składa się z czterech jed- 
nostek organizacyjnych, a to: 

1. Nainiższa wzgl. najmniejszą jednostką orga- 
nizacyjną w ustroju naszym, jest Gniazdo sokole 
pod nazwą: „Towarzystwo gimnastyczne Sokół“. 

Gniazdo skupia w sobie pojedyńczych człon- 
ków - obywateli (obywatelki) jednej miejscowości. 

Gniazdem kieruje Zarząd z prezesem i wice- 
prezesem na czele, wybierany na trzy lata przez 
Walne Zebranie członków. Walne Zebrania odby- 
wają się co roku (w styczniu, najpóźniej w lutym). 

Działem technicznym Gniazda kieruje Naczel- 
nictwo Gniazda, mianowane przez Zarząd. (Według 
najnowszego projektu, który będzie tematem obrad 
najbliższego posiedzenia Zarządu Związku, Naczel- 
nik Gniazda wybierany ma być przez Walne Ze- 
branie.) 

Gniazda Sokole rządzą się na podstawie sta- 
tutu, zatwierdzonego przez Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych. 

2. Drugą jednostką organizacyjną (II. instan- 
cią) sokola jest Okręg. 


Okręg składa się z kilkunastu Gniazd sokolich, 
na pewnym terytorialnym odcinku. Sprawami 
Okręgu kieruje Zarząd z prezesem i wiceprezesem 
na czele, który wybiera na trzy lata Rada Okręgu. 


Rada Okręgu zbiera się co roku w pierwszym 
kwartale i składa się z delegatów Gniazd i Zarządu 
Okręgu. Do Rady Okręgowej wysyła Gniazdo na 
każdych 50-ciu członków jednego delegata. (Do 75 
członków jeden delegat, ponad 75 do 125 — 2 dele- 
gatów i t. d., to znaczy, że ułamki poniżej połowy 
50-ciu członków — do 25 — nie liczy się; prawo 
do drugiego i następnego delegata ma Gniazdo, 
które ma powyżej 75, 125, 175 i t. d. członków.) 


Organizacja Okręgu rządzi się na podstawie re- 
gulaminu, uchwalonego przez Radę Związku a za- 
twierdzonego przez Ministerstwo Spr. Wewn. 


Sprawami tecnnicznemi kieruje Naczelnictwo 
Okręgu, złożone z Wydziału Technicznego Okręgu 
męskiego i żeńskiego oraz naczelników i naczel- 
niczek Gniazd. Naczelnictwo Okręgu zbierać się 
winno na posiedzenia co kwartał. Na posiedzeniu 
zimowem wybiera Naczelnictwo naczelnika, dwóch 
zastępców, naczelniczkę i dwie zastępczynie na 
trzy lata, którzy w kolejności ustępują. Prócz tego 
wybiera do pomocy Wydział Techniczny męski 
i żeński, z których każdy składa się najmniej z 3 
członków. Wydziały Techniczne pracują samo- 
dzielnie. Zwierzchnią władzę ma naczelnik, zaś na- 
czelniczka z urzędu bierze udział w posiedzeniach 
W.T. męskiego, na których składa sprawozdania 
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SUNT 


(O poczynaniach W. T. żeńskiego. Wszelkie uchwały 
Naczelnictwa muszą być zatwierdzone przez Za- 
rząd Okręgu. 


Naczelnictwo Okręgu rządzi się regulaminem 
uchwalonym przez Zarząd Związku. 

ą 3. Trzecią instancją w organizacji sokolej jest 
Dzielnica, obejmująca pewną część terytorialną 
Polski. 

Sprawami Dzielnicy kieruje Zarząd Dzielnicy, 
który składa się z Przewodnictwa i dwóch dele- 
gatów z każdego Okręgu. Zarząd schodzi się co 
kwartał na posiedzenia. 


Przewodnictwo Dzielnicy składa się z prezesa, 
wiceprezesa, naczelnika i członków, których wy- 


biera Rada Dzielnicy. Rada Dzielnicy składa się. 


z Zarządu Dzielnicy i delegatów Gniazd (na każde 
100 członków jeden delegat, przyczem ułamki niżej 
50 członków nie liczy się, t. zn. do 100 członków 
1 delegat, od 150—200 — 2 delegatów i t. d.) 


Dzielnica rządzi się regulaminem, uchwalonym 
przez Radę Związku a zatwierdzonym przez Mini- 
sterstwo Spraw Wewnętrznych. 

, Sprawami technicznemi kieruje Naczelnictwo 
Dzielnicy, składające się analogicznie jak w Okręgu 
(Wydziały Techniczne i naczelnicy okręgowi). 
Uchwały Naczelnictwa muszą być zatwierdzone 
przez Przewodnictwo Dzielnicy. 


4, Czwartą i ostatnia a najwyższą instancją 
jest Związek Towarzystw gimnastycznych Sokół 
w Polsce. 

Członkami Związku są poszczególne Gniazda 
sokole. Związek rządzi się statutem, zatwierdzo- 
nym przez Min. Spr. Wewn. 


„Sprawami Związku kieruje Przewodnictwo 
Związku na podstawie dyrektyw udzielanych przez 
Zarząd. Przewodnictwo Związku składa się z Pre- 
zesa, iego zastępcy, naczelnika i członków, wybie- 
ranych na dwa lata przez Radę Związku. 

Drugim organem, stojącym ponad Przewodnic- 
twem, jest Zarząd Związku, składający się z Prze- 
wodnictwa i trzech delegatów z każdej Dzielnicy. 
Zarząd Związku zbiera się co kwartał. 

Rada Związku składa się: a) z Zarządu Związ- 
ku, b) z Zarządów Dzielnic i c) z delegatów Okrę- 
gów. Każdy Okręg wysyła na 500 członków jed- 
nego delegata. Rada Związku zbiera się co 2 lata. 

Sprawami technicznemi Związku kieruje Na- 
czelnictwo Związku, składające się z Wydziałów 
[echnicznych męskiego i żeńskiego oraz naczelni- 
ków i naczelniczek Dzielnic. Wydziały Techniczne 
wybierane są przez Naczelnictwo Związku. Uchwa- 
ły Naczelnictwa zatwierdza Zarząd Związku. Zwią- 
zek ma siedzibę w Warszawie. 


II. Podział. 


a) Pierwszym prezesem Związku t. j. od roku 
1919—1922 był dh Bernard Chrzanowski z Pozna- 
nia, od r; 1922 aż do tej pory dh Adam Zamoyski; 
wiceprezesem od 1918—1923 ś. p. dh Stanisław 
Biega z Warszawy, od 1924 do 1930 dh Inż. Michał 
ferech z Warszawy, od 1930 dotąd dh. Stanisław 
Rowiński z Krakowa; Naczelnikiem od r. 1918 do 
1921 Ś. p. dh Włodzimierz Świątkiewicz ze Lwowa, 
1922—1923 ś. p. dh Szczęsny Ruciński z Krakowa, 
1923—1926 dh Inż. Dr. Czesław Kłoś z Warszawy, 
1927 dotąd dh Jan Fazanowicz z Poznania. Naczel- 
niczką Związku od roku 1926 (od chwili ustanowie- 
nia tego urzędu) dhna Jadwiga Zamoyska. 

b) Całe terytorium Rzeczypospolitej Polskiej 
podzielone jest na 6 Dzielnic, a to: 


I. Dzielnica Mazowiecka, obejmująca cały te- 
ren byłej Kongresówki i województw wschodnich 
z wyjatkiem Zagłębia Dąbrowskiego — podzielona 
na 9 Okręgów: 

i. Okręg warszawski z 25 gniazdami 
(w czem sama Warszawa liczy 10 gniazd) 
2. Okręg łódzki liczący 18 gniazd 


3 £ lubelski Ę giana, 
4, ¥ radomski R SRA 
5 , kielecki A OW 
6. y: grodziski 4 SS 
Ti k częstochowski $ Sr). +, 
8. s białostocki M 04%. 
9, wołyński s DIR 


Prezesem Dzielnicy jest dh Stanisław Korewa, 
naczelnikiem dh Karol Noskiewicz. 


I. Dzielnica Małopolska z siedzibą we Lwo- 
wie, obejmująca wschodnią Małopolskę, podzielona 
jest na 13 Okręgów. 


1. Okręg jarosławski liczący 11 gniazd 
> g sanocki D GRZE 
3. F samborski 7 TŻ: 
4. Y przemyski a ONE: 
O WIE lwowski -y i KAON 
6. k tarnopolski a Ta 
7.  „  Stanisławowski |... TORN 
gaes „„aabrodzki y WA: 
9, t stryjski à TUES 
OS kołomyijski x MIRS 
11. „  sokalski x GxZ 
ASEN brzeżański 4 YA 
13. ' czortkowski X 9783 


Prezesem Dzielnicy był do roku 1930 ś. p. dh 
Dr. Kazimierz Czarnik, od r. 1930 dotąd jest dh 
Aleksander Małaczyński. — Naczelnikiem do roku 
1924 Ś. p. dh Włodzimierz Świątkiewicz, od 1924 
dh Franciszek Kapałka. 


II. Dzielnica Krakowska z siedzibą w Krako- 
wie, obejmująca teren zachodniej Małopolski i za- 
głębie dąbrowskie, podzielona na 7 Okręgów: 

1. Okręg krakowski liczący 21 gniazd 


ZAD ia zagłębia dąbrowskiego 15 , 
Sb T tarnowski liczący 13 
4, nowosądecki 5 
5, r jasielski Ad 8 
6. sk żywiecki 3 WIER R 
A X rzeszowski > OE 


Prezesem Okręgu jest dh Dr. Stanisław Ro- 
wiński; naczelnikiem do roku 1923 dh Alfred Ham- 
burger, 1924—1927 Ś. p. dh Szczęsny Ruciński, od 
1928 dh Kacper Nowak. 


IV. Dzielnica Wielkopolska z siedzibą w Po- 
znaniu, obejmująca terytorium księstwa poznań- 
skiego, podzielona jest na 16 Okręgów: 

1. Okręg gnieźnieński liczący 10 gniazd 


2. «maa WENOJZISKI z) Szy fa, 
Sh D inowrocławski ,„, IRTEN 
4. y jarociński K ld +>. 
D k kępiński S OWA 
6. z kościański R IDZ, 
7. A krobski i SU 
8. kj leszczyński Ę tut E 
9, ps Iwówecki je TACY 
10. ź ostrowski le 2SWER: 
WIE ; poznański x 2E 
12. N rogoziński s MOLARS 
la y środzki 3 ZEW 
14. kk wągrowiecki 4 ME jej: 
15. 4 wroniecki y MRNES 
16. Ta wolsztyński $ 12 
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Oprócz tego w ostatnich czasach założono w 
całej Dzielnicy około 30 gniazd żeńskich. 


Prezesem Dzielnicy był do roku 1924 dh Ta- 
deusz Powidzki, obecnie jest dh Feliks Wolski. Na- 
czelnikiem był do roku 1926 dh Jan Fazanowicz, 
od tego czasu dh Konstanty Suligowski. 


V. Dzielnica Pomorska z siedzibą w Grudzią- 
dzu, utworzona w roku 1924 (do tego czasu nale- 
żała do Dziel. Wielkopolskiej), obejmuje teren Po- 
morza i Gdańska, podzielona jest na 8 Okręgów. 


1. Okręg gdański obejmuje 11 gniazd 
2 4 chojnicki > 15%: 

3. A grudziądzki f LOR 

4, ją toruński a 8 

o. a bydgoski 5 ISS" 

6. brodnicki F SA 7s 

7. zę tczewski ys T 

8 nakielski = 12 


W ostatnich latach utworzono kilkanaście 


gniazd żeńskich. 


Prezesem Okręgu był do roku 1926 dh Karol 
Mokrzycki, 1926—27 dh Czaplicki, od 1927 dotąd 
dh Samuliński. Naczelnikiem dh Bolesław Ma- 
kowski. 


VI. Dzielnica Śląska z siedzibą w Katowicach 
(do roku 1922 w Bytomiu), obejmuje teren Woje- 
wództwa Śląskiego. Do roku 1922 Dzielnica Śląska 
obejmowała teren górnośląski (były okręg śląski 
Związku Sokołów w Niemczech), podzielona była 
na 12 okręgów, a to: bytomski, katowicki, król.- 
hucki, gliwicki, zabrski, mysłowicki, tarnogórski, 
rybnicki, lubliniecki, mikołowski, strzelecki, raci- 
borski z 157 gniazdami. Prezesem był Ś. p. dh Mi- 
chał Wolski, naczelnikiem dh Józef Dreyza. Po 
podziale Górnego Śląska musiała nastąpić reorga- 
nizacja, gdyż gniazda i Okręgi, pozostałe po nie- 
mieckiej części, zostały rozwiązane. 


Od roku 1922 siedziba Dzielnicy mieści się w 
Katowicach i liczy 10 Okręgów, a to: nowobytom- 
ski, katowicki, król.-hucki, tarnogórski, lubliniecki, 
mysłowicki, mikołowski, rybnicki, wodzisławski 
i pszczyński. 

1922—1923 prezesem Dzielnicy był dh Stani- 
sław Kobyliński, naczelnikiem dh. Józef Dreyza; 
od listopada 1923 prezesem zostaje dh Józef Dreyza, 
zaś naczelnikiem dh Alfred Hamburger. 


Z początkiem roku 1924 przydzielony został do 
Dzielnicy Śląsk Cieszyński. Następuje reorganiza- 
cia Okręgów. 


1. Okręg szarlejski: prezes dh Józef Kałdonek, na- 
czelnik dh Jerzy Król. Okręg liczy 5 gniazd. 

2. Okręg katowicki: prezes do r. 1926 dh Stanisław 
Rożanowicz, od r. 1926 dh Jan Brzeskot; na- 
czelnik do 1923 r. dh Paweł Jarczyk, od 1924 
do 1928 r. dh Józef Smolczyk, 1928 r. dh Leo- 
pold Świtała, od 1929 r. dh Józef Smolczyk. 
Okręg liczy 8 gniazd. 

3. Okręg król.-hucki: prezes do 1923 r. Ś. p. dh 
Dombek, 1923—24 dh Teofil Badura, 1925—26 
dh Inż. Eugeniusz Kwiatkowski, od 1927 r. dh 
Wincenty Spaltenstein: naczelnik dh Juljusz 
Szydło. Okręg liczy 10 gniazd. 

. Okręg tarnogórski: prezes dh Emil Gajdas; na- 
czelnik do 1927 dh Karol Musioł, od 1927 dh 

Augustyn Urbańczyk. Okręg liczy 9 gniazd. 

5. Okręg lubliniecki: prezes od r. 1923—1928 dh 
Juljusz Głąbiński, od 1028 dh Eustachy Łubier- 
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ski; naczelnik do 1927 dh Jan Dziewior, od 1928 
dh Tadeusz Bobkiewicz. Okręg liczy obecnie 
3 gniazda. 

6. Okręg mysłowicki: prezes dh Piotr Korus; na- 
czelnik do 1929 r. dh Augustyn Mazur, od 1930 
dh Emanuel Keller. Okręg liczy 12 gniazd. 

7. Okręg mikołowski: prezes do 1925 r. dh Jan 
Filak, 1925—1928 dh Bernard Wikarek, od 1928 
dh Jan Filak; Naczelnik dh Szczepan Marczok. 
Okręg liczy 9 gniazd. 

8. Okręg rybnicki: prezes do roku 1920 dh Józef 
Mandrysz, od 1930 r. dh Inż. Wierzbicki; na- 
czelnik dh Józef Sikora (w latach 1927—28 dh 
Paweł Lorek). Okręg liczy 10 gniazd. 

9. Okręg wodzisławski: prezes do 1925 r. dh Jan 
Skupień, od r. 1925 dh Józef Różański; naczel- 
nik dh Paweł Kłosok. Okręg liczy 9 gniazd. 

10. Okręg cieszyński: prezes do 1927 r. dh Dr. Jan 
Galicz, od 1928 dh Inż. Jan Krudysz; naczelnik 
1924—25 dh Józef Jurczyk, od r. 1926 dh Jan 
Madej. Okręg liczy 17 gniazd. 

11. Okręg żorski: prezes dh Józef Wyrobek; na- 
czelnik do r. 1926 następnie 1928—29 dh Bole- 
sław Wieczorek, 1926—28 dh Paweł Wydra, 
od 1929 r. dh Eberhard Bartniczek. Okręg liczy 
4 gniazda. 


12. Okręg siemianowicki: prezes 1924—26 dh Paweł 
Kralewski, 1926—29 dh Stefan Sokołowski, od 
1929 dh Romuald Zagórowski; naczelnik do r. 

1928 dh Zygmunt Turzański, od 1928 dh Stani- 
sław Dewor. Okręg liczy 5 gniazd. 

13. Okręg rudzki: prezes dh Wincenty Widera; na- 
czelnik do 1930 r. dh Paweł Krajczyk, od 1931 
dh Jan Głombica. Okręg liczy 12 gniazd. 


W bieżącym roku zamierzona jest reorganiza- 
cja Okręgów, a to zniesiony zostanie Okręg żorski 
i przyłączony do rybnickiego, zaś Okręgi I. IV i V 
zlane zostaną w jeden okręg. 


IH. Sokół Polski w innych państwach. 


Oprócz Związku Sokolego w Polsce 
polskie Związki Sokole: 


a) We Francji, który do roku 1931 przynależał 
do Związku Sokolego w Polsce i stanowił VII dziel- 
nicę, jednak od roku 1931 stanowi samodzielny 
Związek. Podzielony jest na 10 Okręgów i liczy 
115 towarzystw. 


b) Na Śląsku cieszyńskim pod zaborem cze- 
skim powstał Związek Polskich Towarzystw Soko- 
lich, który liczy coś około 20 gniazd. Gniazda te 
założone zostały jeszcze przed wojną w b. Austrii, 
zostały obecnie odnowione. Na czele Związku stoi 
prezes dh Dr. Leon Wolf z Frysztatu, oraz naczel- 
nik dh Gustaw Zielina z Orłowej. Siedzibą Związku 
jest Frysztat. 


c) Również w Niemczech odnowiono Związek 
Polskich Towarzystw Sokolich z siedzibą w Ber- 
linie. Należą do niego dawne jeszcze Towarzy- 
stwa Sokole, które obecnie odnowiono. Bliższych 
danych na razie nie posiadam. Z gniazd śląskich 
odnowione zostało gniazdo w Raciborzu, które two- 
rzy dwa gniazda, męskie i żeńskie. 


d) Najliczniejszym Związkiem za granicami 
Państwa jest Związek Polskich Towarzystw Soko- 
lich w Ameryce, liczący około 600 gniazd, podzie- 
lony na kilkanaście Okręgów. Siedzibą Związku 
jest Pittsburg. Prezesem Związku dh Dr. Starzyń- 
ski, naczelnikiem dh Pieprzny. 


istnieją 


KRONIKA 


Z Przewodnictwa Dzielnicy. 

Posiedzenia Przewodnictwa Dziel, odbyły się 
13 i 27 stycznia br., na których załatwiono szereg 
korespondencyj, przyjęto projekt komisji w spra- 
wie wydawania organu, zatwierdzono skład komi- 
tetu redakcyjnego, wysłuchano sprawozdań delega- 
tów Przewodnicwa z wyników przeprowadzonych 
konferencyj z Zarządami okręgów w celu przepro- 
wadzenia reorganizacji okręgów, omawiano spra- 
wę zlotu, 
_ Konferencie z okręgami. Wykonując uchwałę 
Zarządu Dzielnicy, zwołało Przewodnictwo na dzień 
17 stycznia br, do Rybnika wspólną konferencję Za- 
rządów okręgów VIII, IX i XI. na dzień 24 stycznia 
br, do Tarnowskich Gór dla okręgów I, IV i V. 


Celem konferencyj było przeprowadzenie zmian 
terytorialnych okręgów. Z ramienia Przewodnictwa 
wyjeżdżali na powyższe konferencje druhowie: 
Kowalczyk, Hamburger, Koźlik i Smoczyk. Uzgo- 
dnione plany reorganizacji okręgów na powyższych 
konferencjach są tematem obrad Przewodnictwa 
Dzietnicy, które przedstawi gotowy plan reorga- 
nizącyjny Zarządowi Dzielnicy. 


Z Naczelnictwa Dzielnicy. 


W dniu 20 stycznia br. odbyło się posiedzenie 
Wydziału Technicznego Dzielnicy, celem omówie- 
nią programu zlotu, według projektu Przewodnic- 
twa, przygotowania programu obrad następnego 
zebrania Naczelnictwa Dzielnicy, którego termin 
ustalono na dzień 28 bm., wreszcie celem omówie- 
nia przyszłej lustracji technicznej Dzielnicy przez 
Naczelnika i Naczelniczkę Związku. 


Lustracja techniczna gniazd okręgu XII. 


„W dniu 8 grudnia 1931 r. w Wełnowcu odbyła 
Się doroczna lustracja techniczna gniazd okręgu XH, 
do „której stanęło: sokołów ćwiczących 67, — so- 
kolic ćwiczących 26, — cywiłnych 21, — członków 
Zarządów gniazd 13, z Zarządu okręgu 5, — 
razem 132. 


Po raporcie, odbyły się lekcje, które przepro- 
wadzili naczelnicy z poszczególnemi oddziałami 
swych gniazd. Przygotowanie się do prowadzenia 
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lekcyj było niedostateczne. W ćwiczeniach wstęp- 
nych brak musztry, poskoków i ćwiczeń uspakaja- 
jących. zauważyć można było natomiast za wiele 
ćwiczeń nóg i ramion. 

W grupie drugiej, mimo obecnych na sali przy- 
rządów, druhowie naczelnicy nie skorzystali z nich. 
przeprowadzając ćwiczenia w zwieszeniu z pomo- 
cą współówiczących, opuszczając natomiast bez 
wyjątku ćwiczenia w podporze. ; 

Reszta grup przeprowadzoną była chaotycznie. 
W niektórych wypadkach zauważyć można było 
powtarzanie jednych i tych samych grup, albo też 
i zupełne opuszczanie grup. 

Brak zupełnie ćwiczeń końcowych. Nie można 
bowiem nazywać ćwiczeniami końcowemi ćwiczeń 
wykonanych w ostrem tempie: w niektórych 
wypadkach ćwiczenia wykonane należało zastoso- 
wać w grupie szóstej. 

Jeżeli o prowadzeniu lekcyj przez druhów na- 
czelników miał bym wydać jakąś ocenę, to na 
pierwszem miejscu uplasowałbym druha naczelnika 
z Wełnowca, gdyż lekcja przez niego przeprowa- 
dzona przygotowaną była staranniej, chociaż i tam 
były pewne braki, jak opuszczenie grupy czwartej, 
zaś kolejność grup następująca: l. II. — IH. — 
NASA EŻZY "NR ZAVUL ZMIE VC EA. 

Niech ta kolejność da druhom naczelnikom po- 
gląd na ich wynik pracy, nie chcę tu wszystkim 
naczelnik. wykazywać ich błędów, ale chcę im wy- 
kazać, jak trudne jest opanowanie toku lekcyjnego. 
Wiem, że to się nie da osiągnąć za miesiąc ani: za 
dwa, ale przez pilne wglądanie do podręczników, 
by opanować materiał, stojący nam do dyspozycji, 
celem zużycia wo wobec naszych ćwiczących, 

Natomiast pełne uznanie musze przyznać dru- 
hnie Górkównej z Siemianowic. Lekcja dobrze 
przygotowana i prowadzona, tylko brak rutyny. 
Przy pilności, jaką można było zauważyć, poczy- 
nić może bardzo dobre postępy. 

Po przeprowadzeniu lekcyj wręczył Pre- 
zes Okręgu XII. druh Zagórowski, nagrody z za- 
wodów gniazdu Wełnowiec, życząc zawodnikom 
jeszcze lepszych wyników w przyszłości, na czem 
zakończono rewię. 


Szydło, nacz. Okr. Ill, delegat Nacz. Dz. 


Z ŻYCIA „SOKOŁA* W GNIAZDACH 


Sokół [. w Katowicach. 


Z życia gniazda. Staraniem Komitetu Pań 
pod przewodnictwem żony prezesa D-rowej Ze- 
chenterowej, odbyła się w dniu 10 stycznia b. r. 
gwiazdka dla młodzieży Sokolej. Uroczystość roz- 
poczęła się przemówieniem prezesa dha -Zechentera 
-- skierowanem do rodziców i dziatwy. Mówca 
zachęcał do uprawiania gimnastyki, a tem samem 
do hartowania ciała i ducha oraz do wytrwania 
przy św. wierze katolickiej jako ostoi narodu. Przy 
choince odśpiewano staropolskie kolendy a Komitet 
Pań, składający się z drowei Pappe, Wróblewskiej, 
Kłapowej i Kołodziejowej gościł obecnych obficie 
kawą i przekąskami, wręczając młodzieży oprócz 
torebek z słodyczami, także części odzieży. Wkoń- 
cu p. Gołka podziękował komitetowi imieniem ro- 
dziców i dziatwy, podnosząc niezmordowaną pra- 
cę pań komitetowych. Miłe przeżyte chwile pozo- 
staną na długo w pamięci młodzieży sokolej. 


W dniu 15 stycznia br. odbyła się na sali gim- 
nastycznej Szkoły Wydziałowej lustracja technicz- 
na oddziałów gimnastycznych gniazda. Lustrację 
przeprowadzali z ramienia okręgu Il. dhowie wice- 
prezes Świtała i zastępca nacz. okr. Nowak, w obe- 
cności prezesa gniazda dha Dra Zechentera. 


Na lustrację stawiły się 3 odziały żeńskie (2 
młodzieży młodszej i starszej) pod kierownictwem 
naczelniczki dhny Koberówny, oraz 2 oddziały mę- 
skie (1 młodz.), pod kierownictwem naczelnika dha 
Inż. Gerstmana, Ogółem stanęło 66 ćwiczących. 
Lekcje według sokolego toku oraz ćwiczenia zlo- 
towe z oddziałami żeńskiemi przeprowadziła na- 
czelniczka dhna Koberówna. z młodzieżą męską dh 
Zontek, z druhami dh naczelnik Gerstman. Ćwicze- 
nia złotowe prowadzi dh naczelnik. Na ogół lustra- 
cja, jak to pod koniec lustratorzy w swych prze- 
mówieniach zaznaczyli, dała wynik dobry. Sądzić 
należy, że słowa zachęty rzucone przez lustratorów 
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do ćwiczących, utrwala się w pamięci obecnych na 
sali, a ospalszych pobudzą do intensywniejszej pra- 
cy i regularnego uczęszczania na lekcje. 


Załęska Hałda, (II.) Walne Zebranie „Sokoła“ 
w Katowicach - Załęskiej Hałdzie odbyło się dnia 
6 stycznia 1932 r. w obecności i pod przewodnic- 
twem prezesa Okr. dha J. Brzeskota. Gniazdo liczy 
64 członków, w tem 44 dhów i 20 dhin, oraz 40 mło- 
dzieży męskiej. Obecnych na Walnem Zebraniu: 
48 członków, reszta usprawiedliwiona. i 

Ze sprawozdań Zarządu wynika, że Gniazdo 
prosperuje dobrze, ćwiczenia odbywają się na no- 
wej sali gimnastycznej miejscowej szkoły powsz., 
pod kierownictwem naczelnika dha J. Patalonga 
i naczelniczki H. Patalonżanki, 

Sprawozdanie kasowe wykazuje saldo na l-go 
stycznia br. zł 269.50; ogólną działalność poza ćwi- 
czeniami wykazuje odbycie kilku wieczornic soko- 
lich z popisami ćwiczeń i kilka odbytych przed- 
stawień, co przyniosło Gniazdu czystego dochodu 
około 340 zł. W wydatkach poza składkami do Okr. 
Dzieln. i Zw. znajdują się koszta kursu W. F. w 
Żywcu dhów: J. Patalonga i Matuszka. Działal- 
ność Komisji Oświat. polegała na wygłaszaniu re- 
feratów okolicznościowych na zebraniach miesięcz- 
nych i na wieczornicach. Gniazdo brało w ciągu 
roku udział w różnych uroczystościach i imprezach 
sportowych, przyczem zdobyto 2 nagrody prze- 
chodnie, jedną w biegu „Połonii', 12. IV. 1981 r. 
(pubar dha Smoczyka, skarbn. Dzieln. Śl., dla „I-go 
Sokoła*) i drugą w biegu, urządzonym staraniem 
Podkomitetu W. F. i P. W. w Brynowie w dniu 
10. V. 1031 r. 

Ze sprawozdania prezesa za okres 38-letni jego 
urzędowania wynikało, że Gniazdo pracuje w wa- 
runkach bardzo trudnych, nie znajdując należytego 
poparcia ze strony miejscowego obywatelstwa, któ- 
rego brak w naszych szeregach poza kilku zasłużo- 
nymi dhami, do których należy zaliczyć w pierw- 
szym rzędzie dha Jana Poloczka, b. prezesa i człon- 
ka honorowego. 


Skład Zarządu jest następujący: dh Wiktor Sła- 
wiński, prezes; dh inż. Roman Strusiewicz, wice- 
prezes; dh Winc. Poloczek, sekr.; dh Jan Olbrich, 
zast.; dh Jan Patalong, naczelnik: dhna Helena Pa- 
talonżanka, naczelniczka; dh Fr. Lipka, skarbnik, 
dh Karol Rainoch, zast. skarb.; dh Gotfryd Patalong, 
gospodarz oraz dh Fr. Widuch, chorąży. Komisja 
Rewizyjna dhowie: Tatoj Paweł, Rózner J. i Wil- 
czek Paweł. Sąd honorowy dhowie: Jan Poloczek, 
J. Gołąbek i K. Mroncz. 


W programie pracy na r. b. omawiano poczy- 
nić starania celem wystawienia jak największej 
liczby ćwiczących druhów, druhiń i młodzieży na 
Zlocie Dzieln. Sl. w dniu 19. VI. br.. oraz wysłać 
kilku dhów i dhiń na Złot Wszechsłowiański do 
Pragi Czeskiej. — Gniazdo abonuje 4 egz. organu 
związkowego i 50 egz. org. Dzieln. Śl. „Sokół? na 
Śląsku. 


Ruda. (XTI.) Dnia 10 stycznia 1932 r. odbyło 
się Walne Zebranie Sokołów w Rudzie przy udzia- 
le 130 członków. Zebranie zagaił prezes dh Szy- 
miczek, a po ogłoszeniu porządku dziennego i od- 
czytaniu protokołu, objął przewodnictwo zebrania 
przedstawiciel Okr. XIII. druh Suchanek Ignacy. — 
Krótkie przemówienie dh Suchanka poprzedziły 
sprawozdania o działalności Zarządu i to dha pre- 
zesa, przewodn, Wydziału Sokolic dhny Sliwianki, 
sekretarza dha Wolnego, skarbnika dha Panka, na- 


czelnika dha Głąbicy, gospodarza dha Klózy, kie- 
rownika sekcji Kręglarskiej, dh Widery Wincente- 
go, oraz dha Cholewy imieniem Komisji Rewizyin. 
Jak ze sprawozdań wynika, Gniazdo zamknęło rok 
ubiegły wielkiem plusem życia sokolego. Zazna- 
czył to druh prezes w swojem sprawozdaniu, że 
ruch w tow poprawił się bardzo i to w każdej dzie- 
dzinie. Przybyło sporo członków i młodzieży, — 
przez co zwiększył się stan ćwiczących. Admini- 
stracja Gniazda polepszyła sie dzięki uzyskania ob- 


„szernej ubikacji na stały sekretarjat gniazda. — 


Prace na boisku prowadzono dalej i rozpoczęto 
urządzenie bieżni. Roboty te pochłonęły 2.300,00 zł, 
które uzyskano z urządzonych imprez. oraz dobro- 
wolnych składek. Zebrań miesięcznych, licznie za- 
stąpionych było 12. Zarząd odbył 13 posiedzeń: — 
urządzono I festyn, 3 koncerty na boisku i 2 zaba- 
wy taneczne, z których czysty zysk przekazano na 
budowę boiska. Pozatem brało Tow. udział w uro- 
czystościach 3. Maja, 10-lecia Plebiscytu w miejs- 
cu oraz innych uroczystościach poza miejscem. 

Dochody i rozchody wykazują kwotę 10.600 00 
złotych. Członków posiada gniazdo 189, w tem 31 
druheń, młodzieży żeńskiej i męskiej 90. 

Wydział techniczny składał się z 9 członków, 
którzy według sił z swoich zadań się wywiązali. 
W ciągu roku zwołano 3 posiedzenia wydz. techn., 
oraz 5 zebrań ćwiczących, na których omówiono 
program techniczny do występów publicznych i za- 
wodów, oraz wycieczek, wreszcie urządzono 4 
schadzki towarzyskie. 


Lustracja techniczna odbyła sie dnia 20. XII. 
1931 r. w hali gimn. przez druhnę naczelniczkę okr. 
i sekretarza Okr. Wydz. Techn. w obecności druha 
prezesa okr.. prezesa i skarbnika gniazda. oraz 
Wydz. Sokolic, na której stanęło 28 druhów, 14 
druhiń, młodzieży męskiej 30 i żeńskiej 30. Gniazdo 
brało udział w 13 zawodach przez 83 druhów, 19 
druheń, 20 chłopców i 11 dziewcząt, zdobywając 22 
nagrody, z tego 9 pierwszych. 6 drugich, 6 trzecich 
il czwartą. Tow. brało udział w Zlotach Okręgow. 
w Cieszynie, i w Krywałdzie. Z polecenia Okręgu 
XIII. urządzono w Rudzie wieczornicę okręgową. 
Inwentarz Towarzystwa przedstawia 4.000 złotych 
wartości. Sekcja kręglarska skoncentrowała prze- 
ważnie starszych druhów; urządziła w ciągu roku 
2 zawodów. 

Po dyskusji i udzieleniu absolutorium przepro- 
wadzono uzupełniające wybory członków Zarządu, 
Komisji rewizyjnej, poczem uchwalono: 1. miano- 
wać członkiem honorowym gniazda druha inżyniera 
Smołkę, zaś do zaszczytnej odznaki związkowej po- 
dać dwuch członków; zaciągnąć długoterminową 
pożyczkę bezprocentową wśród członków zamoż- 
nych, celem ukończenia boiska. 

Po wyczerpaniu porządku obrad zaapelował 
druh prezes do członków, wzywając ich do współ- 
pracy dla idei sokolej. 


Z Dzielnicy Małopolskiej. 


Lwów. W organie Dzielnicy „Sokół Mało- 
polski“ pod duchowym kierunkiem wiceprezesa 
Dzielnicy druha Dr. Mariana Wolańczyka, są umie- 
szczane bardzo poważne i ciekawe artykuły, ty- 
czące się życia „Sokoła* w Polsce. W dziale urzę- 
dowym jest bardzo obszerne i zajmujące sprawo- 
zdanie z posiedzenia Zarządu Dzielnicy Małopolskiej 
z dnia 8-go listopada 1931 r. 

Z pomiędzy obszernego programu, tyczącego 
się życia Sokolstwa w Dzielnicy Małopolskiej trzy 
punkty zasługują na uwagę. Przy sprawozdaniach 
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prezesów okręgowych stwierdzono, że.w dziedzinie 
gimnastyki rok rocznie się cofamy. — W gniazdacn 
gimnastyki się nie uprawia, a gdzie niema gimna- 
Styki, niema i życia sokolego. Ażeby temu złemu 
zapobiedz, zabierali głos rozmaici przedstawiciele 
okręgów, podając przyczyny upadku gimnastyki. 
Pod punktem Wydziału Sokolic stwierdzono, że 
nowy ustrój organizacji Sokolic przy gniazdach, albo 
zakładanie osobnych gniazd Sokolic wedle uchwał 
Związku w Małopolsce się nie nadaje. Przewod- 
nictwo Dzieln, stawiło wniosek do Związku o znie- 
sienie Wydziałów Sokolic i pozostawienie ustroju 
Sokolic z czasów dawniejszych. 


Pod punkt. wnioski Zarządu Dzielnicy uchwa- 
lono: 


SOKÓŁ NA ŚLASKU 


a) W celu ożywienia gimnastyki w gniazdach, 
zawezwać gniazda do przeprowadzania rok rocznie 
zawodów międzygniazdowych. 

b) Zaprowadzenia dawniejszych czapek soko- 
lich „batorówek', zamiast dzisiejszej formy czapki 
wojskowej. 

Powody powrotu sokolich „batorówek“ są bar- 
dzo poważne. 

Że gimnastyka w gniazdach wogóle upada 
i całkiem zanika, i że z tego powodu bardzo wiele 
gniazd są tylko na papierze a z czasem zanikają 
— jest najoczywistszy dowód Dzieln. Śląska So- 
koła, gdzie z powodu zamarcia gnazd Przewodnic- 
two przystępuje do skreślenia 3 Okręgów, a resztę 
z pozostających wegetujących gniazd przyłącza się 
do dotąd jeszcze istniejących sąsiednich Okręgów. 


Zgon $rezesa Czeskiego Związku Sokolego 


W dniu 11 stycznia br. zmarł w Pradze Czeskiej 
długoletni prezes Czeskiego Związku Sokolego, 
oraz prezes Wszechsłowiańskiego Związku Soko- 
lego dh. Dr. Józef Scheiner, w 70 roku życia. — 
Śmierć jego okryła żałobą nietylko Sokolstwo cze- 
skie, lecz cały naród. Śp. Dr. Scheiner, jako uczeń 
założyciela Sokoła czeskiego Dra Tyrśa, był naj- 
gorliwszym propagatorem idei sokolej. Przez 25 
lat z góry piastował godność prezesa Czeskiego 
Związku Sokolego, zaś po utworzeniu Związku 
Wszechsłowiańskiego został jednomyślnie wybrany 


prezesem tegoż Związku. Mimo podeszłego wieku 
i przewlekłej choroby, która wkońcu przerwała nić 
jego życia, prawie w naikrytyczniejszym czasie, bo 
przed Zlotem, organizowanym w 100 rocznicę uro- 
dzin Dra Tyrśa, nie ustawał w pracy, brał żywy 
udział w przygotowaniach zlotowych. Z pod jego 
ręki wyszło wiele cennych artykułów, traktujących 
historję, ideologję organizacji sokolej t wychowa- 
nia fizycznego, zaś jego przemówienia cieszyły się 
wielką popularnością, tak w kraju jak i zagranicą. 
Cześć Jego Pamięci! 
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KRONIKA SPORTOWA 


Przed Olimpiadą Zimową. 


Na olimpjadę zimową do Lake Placid wyjechały 
drużyny hokejowa i narciarska i wylądowały 21. 
stycznia 1932 r. w Nowym Yorku. W porcie po- 
witali ich przedstawiciel polskiego Komitetu olim- 
pijskiego, członkowie ambasady i dziennikarze 
polscy i amerykańscy, oraz licznie zebrana Połonia. 
Narciarze udali się wprost do Lake Placid, by wy- 
korzystać czas na zaprawę, zaś hokejiści rozegrać 
mają szereg meczów, tak przed jak i po olimpjadzie. 
Olimpjada rozpoczyna się 3 bm. i trwać będzie do 
12 bm. — Nasze zespoły tak narciarski jak i hoke- 
jowy wysłane zostały do Ameryki nie kosztem Ko- 
mitetu Olimpijskiego, lecz na zaproszenie Polaków 
w Ameryce, którzy ponoszą wszelkie z tą ekspe- 
dycją związane koszta. 

Polka zdobywa mistrzostwo Europy na łyżwach. 


W dniach 9—11 stycznia br. odbywały się w 
Davos (Szwajcaria) tegoroczne mistrzostwa łyż- 
wiarskie Europy w jeździe szybkiej. Połskę repre- 
zentowałi Kalbarczyk i Nehringowa, która w je- 
ździe szybkiej pań na 3000 m przybyła pierwsza do 
mety, w bardzo ładnym stylu, w czasie 6:39,2, usta- 
nawiając nowy rekord Świata (poprzedni czas 
6:52,8). 


Zniesienie : drużynowych mistrzostw Polski 
w P. Z. L.A 


Na Walnem Zebraniu P.Z.L.A., które odbyło się 
w dniach 15 i-17 stycznia br., przy ustalaniu termi- 
narza zawodów Śkreślono drużynowe mistrzostwa 
Polski, ustalając tylko odbycie główn. mistrzostw, 
dla mężczyzn w Warszawie. dla kobiet w Łodzi. 


Wrzenie wśród piłkarstwa. 


Nie przebrzmiały jeszcze echa pierwszego roz- 
iamu wśród polskiego piłkarstwa, które zakończyło 
utworzenie czwartej grupy klubów, mianowicie 
„Ligi', która ma jakoby monopol piłkarski w re- 
kach, udając magnaterję piłkarstwa. Rozgrywki 
i wchodzenie klubów A -kłasowych do „Ligi“ są 
znane. Nie podoba się magnatom „Ligi* żmudny 
sposób rozgrywek, których końcowym efektem jest 
cofnięcie najsłabszego klubu ligowego do A-klasy, 
zaś przyjęcie w objęcia ligi najlepszego klubu A- 
klasowego. To też na Walnem Zebraniu P.Z.P.N. 
w ubiegłym miesiącu ligowcy koniecznie chcieli 
przeprowadzić reorganizację „Ligi“, wysunięto na- 
wet aż trzy projekty, jednak wszystkie spaliły na 
panewce. W bieżącym roku zatem, sposób rozgry- 
wek nie będzie zmieniony. Wysuwa się jednak je- 
szcze jedna historyjka.  Bohaterom piłki nożnej, 
szczególnie asom, którzy mienią się być mistrzami 
fachu, a którzy faktycznie pod płaszczykiem ama- 
torstwa dotąd żerowali, odchylają przyłłbicę, chcą 
porzucić niewygodne im pseudo-amatorstwo, chcą 
się stać zawodowcami, czyli jednem słowem, rzu- 
cając dotychczasowe swe zawody cywilne, obie- 
rają sobie jako zawód — kopanie w piłkę, a więc 
profesjonalizm sportowy w pełnem tego słowa zna- 
czeniu. 

Myśl taka powstała w Krakowie, — na Śląsku 
znałazła wielki poklask. Na Śląsku mają powstać 
nawet aż dwie drużyny z czołowych piłkarzy, 

Na razie władze związkowe stawiają opór tym 
zachciankom, a najbliższy- czas rozstrzygnie, kto 
w tym wypadku zwycięży. 
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KOMUNIKAT W terminarzu powyższym zostały uwzgłędnio- 

Okręgowego Ośrodka Wychowania Fizycznego ne te pał i owa Ma sportowe, oraz organi- 
i A k zacje, które wykorzystały wyznaczone im godzin 

w sprawie badań lekarskich. badań w roku ubiegłym, względnie AA e 

W myśl rozporządzenia Państwowego Urzędu do Ośrodka o wyznaczenie godzin badań dla ich 
W.F. i P.W. wszyscy uczestnicy kompletów Ośrod- członków. 
ka, jak również członkowie klubów, korzystających 
z pomocy Ośrodka, czy to materialnej, czy moral- 
nej, winni być w najkrótszym czasie zbadani przez 
lekarza Poradni Sportowo-Lekarskiej Ośrodka, bez 
czego nie będą mogli być dopuszczeni do ćwiczeń, 
organizowanych przez Ośrodek. Przepis powyższy 
obowiązuje zarówno panów jak i panie. 

W związku z powyższem rozporządzeniem, 
Ośrodek rozpisuje nowy terminarz badań przez le- 
karza Ośrodka, który przedstawia się jak nastę- 
puje: 

18, 19, 25, 26 stycznia 1932 r.: Gozła. Panowie. A REN Poradit o WSE cel 

r 4 Egz nowie. SKg Ośrodka pełni w dalszym ciągu Dr, chirurg 

AA 2. E e a a ei Kowalski, naczelny lekarz szpitala Elżbietanek Ww 

22, 29, utego < r.: Jozia. Fame. Katowicach, jego zastępca jest Dr. Jaśkiewicz. 

1, 7 marca 1932 r.: Związ. Harcerzy-Katowice. 


Dla ścisłości podaje się, że Poradnia Sportowo- 
Lekarska wskutek małej frekwencji w roku bież. 
czynna będzie tylko 2 razy w tygodniu, to jest w 
poniedziałki i wtorki, od godziny 19-tej do 21-szej 
(lokal Okręgowego Ośrodka, ul. Jana 14 w Katowi- 
cach). W godzinach wyżej wyznaczonych mogą 
być również badani niestowarzyszeni, względnie 
członkowie klubów i organizacyj nieuwzględnio- 
nych w terminarzu, jednak nie wiecej jak dwóch 
dziennie. 


3 Zaznacza się, że zawodnicy i zawodniczki 

Dort. We ; ? 3 RB LLC PREZ H 

8, 14 marca 1932 y R. K. S. à Panowie: którzy nie wykażą się zaświadczeniem lekarza Po- 
15, 21 marca 1932 r.: R. K. S. Panie. radni o odbytem badaniu, nie będa stanowczo do- 


29 marca, 4, 5, 11 kwietnia 1932 r.: S. K. L. A.  puszczeni do ćwiczeń Ośrodka. 
Katowice, 


12, 18 kwietnia 1932 r.: Zw. Strzel, Katowice. Komendant Ośrodka WF. w. z. 
19, 25, 26 kwietnia 1932 r.: Związek Młodzieży Gilewski, Porucznik. 
Polskiej, 


2, 9 maja 1932 r.: Sokół, Katowice. 
ið maja 1932 r.: Kolejowy K. S., Katowice. E KU BALSKI 
17, 23, 24 maja 1932 r.: K. S. Pogoń, Katowice. u Krótki zarys Historii 


30, 31 maja, 6, 7 czerwca 1932 r.: I. K. P. Sie- i organizacji Sokolstwa Polskiego 
mianowice, w cenie po 1.—zł 
13 do 28 czewca 1932 r.:  Niestowarzyszeni, ; saii iin zo 
oraz niezbadani w wyznaczonych godzinach człon- Od nabycia w Sekretarjacie Dzielnicy Śląskiej 
kowie klubów i organizacyj. 


Zegary i biżuterja J. Smoczyk Żełony i medale 


jubileuszowe 


Katowice —— Gwoździe == 


ulica 3-go Maja 7 
rodzinne i okazyjne + 


Obrączki ślubne 


Upominki do sztandarów 
już od 30 groszy 
Puhary i innego 


Srebro —— Platery Telefon 1494 rodzaju nagrody. 


Wykonuje 
reparację zegarków i biżuterji oraz wszelkie rytowania. 


Druhinie i Druhowie! 


Nie zapominajcie o składkach na Świcznie 
i boiska! o oszczędnościach na Zloty po- 
zadzielnicowe! + 


Nakładem Przewodnictwa Dzielnicy Śl. Związku Sokołów. — Czcionkami „Księgarni ; Drukarni Katolickiej", Sp. Akc. 
w Katowicach. Odpowiedzialny Redaktor Karol Koźlik, Katowice, ul. Drzymały nr. 3. 


